
. ..:: Szelest w ciszy ::.. .

Szelestem w ciszy jestem w domu
gdy rankiem wstaje po kryjomu.
Na palcach ciągle się poruszam
powoli stąpam,cisze zagłuszam.

Rodzinka smacznie sobie chrapie
ja każdy promyk łapie.

Promyk światła ,aby droga była łatwa.
Tam zabawka porzucona

pluszowy misiu w koncie kona.
Jak złodziej chodzę po kryjomu.

Za klamkę szarpie…. otwieram drzwi
[zgrzyt]. uff

lodówka odbezpieczona.
Po cichu szepce zmysłowo żona:

– mleko, herbatkę na wynos proszę
Robię to wszystko i się wynoszę….

[wynoszę]…na spacer z psem
Czas szybko mija,a ja …wciąż śpię.
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